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W T d D O M O Ś C I  K R A J O W E .
W a r s z A w a  27 M t i t a .  —  Rząd narodowy 

p o s t a n o w u u . » m  z dnia 22 b. m .  m i a n o w a ł  
^ P u ł k o w n ik a  jazdy J a g m i n a ,  J e n e r a ł e m  b ry ­

gady.

W przyszły Wto r ek  e godz in ie  7 m e r  w ie ­
czorem odbędzie  się w sali posiedzeń akade ­
mi ck i ch  obchód pamią tki  naszego powstania .

W ń ą t f k  z  l i s tu  r to i  rt. 10 M a rca  z  nhwo~ 
d u  Rstfłosfor.kiepo p i s s n r z o .  —  M a m y  tu 
ok ropny  obraz wovnv przed oczyma .  Nie ­
zm ie rn a  moc  r an nyc h  żołni e rzy  u m i e r a ,  
8 *a r *&l'we gorączki  i b i e gunka  więcey ie- 
szcze «przątBj j  l urJz j , u dziel»ią *ię naw e t  wło-  
i d a n o m  z t^y n r o n y  Nar wi  i N ie m n a .  Of- 

f i cerowie  iadący od wielkiey a rm i i  po kon ie ,  
k tó r ych  w obozje b r a k u i e ,  powiada l i ,  iź od 
począ tku  woyny  aż dotąd Moskal e  st racil i  
p ięćdz ies i ąt  k, ka tys ięcy ludzi w  zabi tych i 
U mar łych ,  * zacząw*Zy or) 0ije zu  a ź do na-  

•*ey g rani cy ,  wszystkie ch a ł u p y ,  atodoły i  
■ p ith rze  w*i i m ia u a c z e k  s a w a le a e  tg  cho-

r emi  na dvsent e rve  i gorączki  , k tó rych do  
20,000  r achowa l i ,  tv eh  zaś m oż n a  u w a ż a ć  za 
u m a r ł y c h  chybahy  h r .  Zaba łkańsk i  m i a ł  d r u ­
gą a rm ię  s amych  l ekar zy  i pociągi  ap tek  wy-  
równ vwa iąc e  ilości f u rgonów żv wności ,  czego 
s ;ę od n i . g o  spodziev»*Ć m e  na leży .  Ciż  ef- 
f i cerowie Uczyli  15 J ene ra łów  Mos k i ewsk i ch  
po leg łych  prócz ka l ekbw i cho rych .  W y s t a ­
w i am  sobie iak dalece  wszystkie  powyższe  
l iczby mus zą  bydż większe,  b iorąc m i a r ę  z 
znaney  n a m  tu sumiennośc i  Moskal i .  * *kie 
now ink i  pod s ek r e t e m powszechny  ma iace  o- 
b i e g ,  p r zekonvwa ią  nas i le m a m y  w i e r z y ć ,  
r ap po r tom o zwyc iez twach  pod Wa r s zaw ą  od­
n i e s i o ny ch ,  zwłaszcza k iedc  r a n n i  pod Gro -  
cb ow em  i t ędy wiezieni  off icerowie wyżsi  by ­
li p e w n i ,  że  się z resz tą  a rmi i  Cesarza  wię- 
cey na t ym  świecie  n>e zobaczą.  Po  25 L u ­
t ego post rach  b y ł  t ak  og ro m n y ,  że  D y b ic z  
u r i eka i ąc  k u  S tan i s ł awowu  kaz a ł  w y ł a m y w a ć  
chaussee  aby P o l ak om  u t r u d n i ć  pogoń,  n aw e t  
a rma ty  większego ka l i b ru  m i a ł  w drodze  po-
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j r tneic,  ? t r e m a ł o  5cis w  l v m  ce l a  **gwoździć  
kazał .  P ros imy  lu Bo g j ,  iżby orężowi  Cesa­
rz* M iko ła ja  ra czy ł  dać  d rug i e  takie  zwy- 
e i ę z tn o  iak pod G r o c h o w e m ,  a w t en  c r a t  
Polacy zaśpi ewaię Te D e u m ,  m y  zaś h r ł  Za-  
b a łk a ń s k i e m u  : R eąu iesca t  in p a ce .  Wcyska  
t a  stoięce i gwa rdye  bardzo spuści ły z t onu  , 
iuź  wsze lki e  zachęceni a  i ob ie tn i ce  nie mogę  
wygładz i ć  powszechnego  s m u t ku ,  który t u  do 
t ego stopnia dochodz i ,  źe n a w e t  sobie gorzey 
wyobrażamy  niźli  bydź może  w istocie. Ż a ­
d n y c h  dział  na Po l akach  zdobytych,  Żadnych 
jeńców prócz ma leń luey  l iczby chłops twa  t 
t a im ey  s t rony p r zy p r owa dzo ne go ,  k tó r e  nasi 
nazwa l i  m az u r am i ,  ko s symerami  i k r akus ami ,  
» k tórych wszędzie  wystawia i ę  na pub l i c zny  
w idok iakby zamor sk ie  zwier zę t a ,  Żadnych 
sz t andarów,  cho rągwi ,  ż adnyc h  i nnych  t r ofeów 
ły ch  Świętnych zwyci ęz tw n e  w idzi e l i śmy ,  
co znaczn ie  się przyczyni a  ( pr zy  zakazie  
wpuszczan i a  gazet  z ag ran i cznych ) ,  do c za r ­
ny ch  myśl i  Moskiewskich rycer zy .  M ó w i ę ,  
Źe na p r zypadek  odwro tu  Mo sk a l ' ,  rnaię ta-  
i e m n y  rozkaz  o g n i e m  i m i ec z em  wszystko 
po d rodze  wytępić .

(A .  N.) W  czasie b i twy  we wsi B i a ło ł ęcę  
24  Lu t ego ,  pęknię ty g r an a t  r an i ł  mocno  pol ­
skiego Off i cera :  W ley chwi l i  m e  można
by ło  dać  o m d l o n e m u  po t r zebnego  r a t u n k u  , 
bo  w ła ś n i e  naywiększa  wrzała  bi twa.  Widzi  
t o  a przyl eg łóy cha ty ,  ma ły  synek  wieśnia-  
ka  , około  7 la t  m a i ę c y ; p o m i m o  o k r op ne ­
go  ognia  naokoło ,  wyb iega ;  czerpie w ga r­
n e k  Wodę i ob lewa g ł o w ę ,  powraca p r zy to­
m n o ś ć  na sz e m u  we iow mk ow i .  Lecz  m e  d ł u ­
go ,  ku la  a rma tn i a  n r yw a  ma lcowi  obie nogi;  
wśród c ie rp i eń  i jęków,  jeszcze d robn e  r ą ­
częta  ś c i ęgnę ł  do Of f i cer a ,  i chc i a ł  m u  
ro zwięzać  ch us t kę  aa  szyi ;  lecz w t y m  
n o m e n c i e  skonał .

F u m *  pub l i c zne  donios ły  t ylko  ogólnie  o

r a b u n k u  P u ł a w ,  pomi ia l ęc  s z l ache tny  czy n  
X iężny  C z a r i o r y s k i e y , k tór a  iak zawsze,  t ak  
szczególmey v» tey sm u tn ćy  dla m i e szkań ­
ców P u ł a w  epo ce ,  pokazał a s ię ich  ma tkę .  
Świadek naoczny opowiada  n a m  p i eczo łowi­
tość  tey Pani .  Oto sę lego s ł owa:  Już  «r
nocy s t inę l i ś t ny  w P u ł a w ac h ,  wróciwszy z 
pod Końskowol i  po n ad a re m n ey  za M o s k a ­
l ami  pogoni .  Jeszcze c i e m no ść  zas ł ania ł a  
na tn  widok spus toszonych r ę k ę  ba rba r zyńską  
domów .  Zsiedl iśmy z kom przed pa ł a c em  
i za i ę l i śmy parę pokoi  na p i e rwszem pięt rzę,  
k tór e  p r zeznaczone  były na kw a te r ę  J e n e r a ­
ła ,  a zak tó re  t en  wo io w mk  p e ł en  pros toty 
po dz i ęk ow a ł ,  p r zek ł ada i ęc  mn ieysze  pomie ­
szkani e  w off icynie  na swoię g ło w n ę  k w a ­
terę .  Jak  ś s zm er  cięgle  o b na ł  się o nasza 
uszy,  a le  znużen i  po c h o d e m ,  n ie  m ie l  śm y  
ochoty doc i ekać  tegoż p r zyczyny.  Dopiero  
gdy się w okolicy pa ł acu  uciszyło i wszyscy 
do spoczynku  go tować slę zaczęl i ,  s zm er  t en  
coraz bardziey dawa ł  się s iyszeć.  Zdi ęc i  
c iekawości ę ws ta i emy ,  p rzechodzimy  iednę i 
d rugę  s a l ę ,  nareszcie  o twier amy drzwi  do 
n y obszermey szey.  P r zebóg !  Co za widoki  
(^świecona sala,  ineb le  bogate,  a obok n i ę h  
k i l kase t  n ieszczę ś l iwych  istot, m. i tek i dz ie ­
ci, k t ó ry m w ty m  p rzyb y tk u  zabaw i p r ze ­
py ch u  ręka  l i tościwa dozwo l i ła  s ch roni en ia .  
N ie  wiedzia ł  znać  meprzy i ac i e l  , źe w pa ł a ­
cu ukry l i  się mieszkańcy  z tern wszystkiem,  
co mie l i  naydroższego.  G dyby  był wiedzia ł ,  
by łby się n i ec h yb n i e  z emśc i ł  i wraz  z ko ­
l e b k am i  byłby pog rucho t a ł  drogie bronzy i 
h e b an y ,  * w swey wściekłości  byłby nieprze -  
baczył  n ie szczę snym m a t k o m  i n i em o w l ę to m .  
Z  ro z r z e w n i e n i e m ,  p rzypa t rywa l i śmy  się t e ­
m u  widokowi ,  w k tó r y m  p rzepych  tak godn i e  
połęczy ł  Się z u b ós tw em  i ze ł z am i  w oczach 
oddal i l i śmy się,  b łogos ławiąc  do broczy ney Pan i .

Hi ' .  Wład ys ł aw  O i t r o w s k i , m a r sza ł e k  i zby
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pose l sk i e j ,  a k t e m  u r zę do w y m  p rzed  r e j e n t e m  
B n g e l k e ,  uposaży!  i u s a m ow ol n i ł  włości an  
wa lczących  za w o l n oś ć ;  w a r u n k i  u saniowol -  
n i cn i a  , sę n a s t ęp u i ęc e .  1) Każdy włości a­
n in  walczący za n iepod l eg ło ść  o j c z y z n y ,  od­
b i e r z e  p r a w e m  własności  i d z u d z i c tw a ,  m o r ­
gów 6 dobrego g run t u .  2)  T a k i  właściciel  
op łacać  m a  od morga  zł .  2 , na  za łożenie  i 
u t r z y m a n i e  i rneyscowey s zkółki .  3 )  Każdy 
w łośc i an in  zaszczycony ś w i a d e c t w e m ,  iż się 
o d z n a c z y ł ,  oprócz g r u n t u ,  o t r zym a  wszelkę  
zapom og ę ,  bydło i spr zę ty .  4 ;  W rok po 
zakonczoney w oy n i e ,  każdy w ł o ś c i a n i n  s a m 
moZe znieSC p ań sz czy znę ,  kup ow ać  z i e m i ę ,  
a lbo opłaca ięc  czynsz ,  t a k i ,  laki  ui t u rowi  
rada obywa te lska .  5 )  Z i e m ia  da rowana ,  zie­
mia  na  własność z a k u p i ć , l u b  na  c zy n s z  

wzięść się mogąca ,  n i e  lest  obcięzonę d ług am i .
b lyc ł i aC ,  ze  szwadrony  poznańsk i e  zostaną 

po mn oż o ne  i u tworzę  p u łk  ca łkowi ty .  T e n  
hu fi ec  no w yc h  ob rońcow o j cz yz ny ,  z a s ługu­
je  na uwie lb i en i e  całego narodu  po l sk i ego ;  
sk l ada ię  go obywa te l e  , którzy opuści l i  k r e ­
w n y c h  , m a j t k i ,  wyrzek l i  się w y g ó d ,  n ie  
zwazal i  na odgróźki  n i ep rz y ch y ln y ch  naszey 
łw ię t ey  s p r a w i e ,  i pośpieszyl i  wa lczyć  o ca­
ł o ś ć  i n iepod leg łość  roz szarpaney i ud ręczo ­
nej '  Polski .  I l s i o r y a  p iękn i e  o n i ch  wspo­
m n i  , a l udy  ucyw i l i zo wa ny ch  i w o lny ch  kra-  
iów E u r o p y ,  w e zm ę  ty ch  obywa te l i  rycer zy  
za  w z ó r  godny na ś l adowania .

Listy z P ru s i  donoszę ,  źe m ie szkańcy  w o- 
gólności  spr awie  narzey sp r z j i a i ę  : gdzie t y l ­
ko b i e s iadu i ę ,  wnoszę  toasty za pomyś lnoś ć  
wulczęcych Fol akow.  D y b ic z a  zaś zowię ; 
f e l d m a r sz a ł k i em  so bald k a n n  m cht.

k o r re sp o n c ien t  H a m b u r g s k t  donosi  z Ber l i ­
n a  pod d n i e m  14 m a r c a ,  iż damy  ze znako ­
mi t s zyc h  domów za t ruda i a i ę  się t u  r ob i e ­
n i e m  szarpiy dla r a n n y c h  wo iown ików pol ­

ski ch .  X ię zn aE iź b i e t a  H a d z i w i n o w a  m ia ł a  pa

to k ró l ewsk i e  uzy sk ać  zezwolen i e  , co nśerao-  
ze n . e dowodz i ć  wspan ia łomyślnośc i  króla.

D n i a  27 b. m .  pocztę  nadesz ł e  dz i enn ik i  
pa ryzk i e  z d. 17 b. m .  do no sz ę ,  źe powst an ie  
w yb u ch n ę ł o  n ie ty lko  ko ło  Ka dyxu  , lecz t a k ­
że w Badaioz i Wa lency i .

P o d ł u g  Kury era Wars .  p ew ie n  bSle tni  za- 
k ry s t ya n  w Szwecyi  , p r zepowiedz i a ł  umie r a -  
ięc,  źe Szwecya odzyska swę św ie tność;  a gdy 
zapy tano  go co się s u n i e  w sęs iedzkich k r a -  
iach,  r zek i  “ bardzo w a ż n y m  w tym  roku  bę­
dzie  dz ień  20 K w ie tn i a ,  jeszcze w a ż n i e j s z y m  
4 Ma ia ,  lecz nay ważni e j s zy  m  23 Ma ja ,  bo 
s t a m .  - ię poczę tk i em upad ku  i upokorzen i e  
n a j d u m n i e j s z y  e n , a szczęścia i s i awy uci e­
miężo nyc h .

(.A. N . )  iNaoczny św ia d e k ,  k tóry przyi a-  
cha l  z Z e g rz a ,  gdzie zdo ł a ł  p r zes i edz i eć  
p r z e j ś c i e  i pobyt  Moska l i ,  widzia ł  n u d n e  do 
opisania ok ruc i eńs twa  i r ab un k i  w o j sk  n i e­
p rzy j ac i e l sk i ch ,  osobl iwie  zaś j en e r a ł a  Sackt~  
n a  , k tóry lak tylko do Zeg rza  w końcu  l u ­
tego przy m a s z e r o w a ł , p r zyw o ła ł  l udz i  i za­
p y t a ł ,  czyie te  by ły  d o b r a ,  a dowiedz iawszy  
się że Józefa  h r .  K ra s iń sk ie g o  , n a ty ch m ia s t  
odpowiedz i a ł :  “ Z n a m  ia tego bu n t e w n ik a  ,
który iest p u ł k o w n ik i e m  gwardy i  narodowey  
i naszych  r eza ł  w W a r s z a w i e ,  a lego syn  
iest  w  w o j s k u  ;  my go potraf imy na  lego 
m a i ę t k u  ukarać .  „  J akoż  wszystko z r a b ow a ł  
i zniszczył  do s zczę tu ,  ko rpus  j ener a i a  Isacke- 
n a ; off icerowie n a w e t ,  pew n ie  z r ozkazu,  szli 
na czele r abui ęcych ,  a kościół  n  k t ó r y m  wło ­
ści anie  szczętki  swoich ma ię tków pot ł luwa i , 
został  przez  popa rusk iego i ma i o r a  z iabpwa-  
ny : wszel . t ie naczyn i a  i obrazy a n a w e t  g ro ­
by odwieczne  f a u n l i y n e  znis zczone ,  l u d z i o m  
zaś m i e j s c o w y m  iako i k i l ku  t a m  pozosta­
ł y m  c h o r y m , i eńc om , w oczach  samego  Pa- 
ckct.a  o k i o p n e  zadawano  bicia i r any .  Po* 
ź m e y  nadeszły j e n e r a ł  R m e n  , z j j a jw i jk *
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azetn o b u r z e n i e m  i z g r o z ę ,  n i e ch c i a ł  wie* 
r z y ć  t y m  b a r ba r z y ńs k im  Sackenct i iego k o r ­
pusu  cz y n o m  i wsze lki e  szczegóły kaz a ł  so­
b i e  n ie szczę ś l iwym mie sz ka ń co m opowiadać .  
N ayw ię cey  zaś osobiście r a b u n k o m  d op om a­
gal i  * s ąs iedzkich mias t eczek żvdzi  , k tó r zy  
do wszystkiego Moska łów nap rowadz i l i  i 
w i z r s t k i e  z r a bo w an e  rzeczy,  na ty c h m ia s t  za­
k upy w a l i .

( Z G a z t ł  W a r s z a w s k ic h . )
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W I A D O M O Ś C I  Z A G R A N I C Z N E .

B h u x e l l a  11  Marca.  —  Odezwa re jen ta  
B e lg u  da -nieszkańcóiu L u x e m b u r g a ,

“ O by wa te l e !  Poprzys i ęg ł em u t r z y m a ć  n i e ­
pod l eg ło ść  i c a łość  belgiyskióy z i emi .  D o ­
t r z y m a m  święc i e  mo iey  przysięgi .  N i e u ł u -  
d zę  mię  żadne  przyrzeczenia} n ieus traszę  gro­
źby .  Kongress  z aprot es tował  się p rzec iwko  
a k t o m  londyńsk i ch  kon fe r encyy ,  k tór e  w ie l ­
k i e  moca r s twa  s amo  uważa  i edyn i e  za pro-  
poz vcve .

“ Naród  k tóry zdo ła ł  po k o n a ć  H o l e n d r ó w ,  
potraf i  na dać  powagę  protestacyi  swoich r e ­
p r ez en t an tó w .  Rozpoczę l i śmy naszę r ewo lu -  
cyji wb rew  t r ak t a t om  w 1815 r . , uko ncz em y  
>? p om im o  londyński ch  p ro to k u łó w .

“ Mieszkańcy  L m t e m b u r g a  ! iesteście p r ze ­
szło t r<y wieki  i»k i my  B e l g i ana mi  i ok a ­
zal i ście  s i ę  god nem i  tego im ien i a .

“ Od czasów F il ipa  D obrego  wasze u s i ł owa­
n i a  i n asze  dęży ły  do zachowan ia  n a r o do ­
wości .

“ W  1816 r. dopiero weszl i śc ie  po raz pier ­
wszy w s tósunkr  z N i e m c a m i , lecz cięgl e zo- 
• t awa l  Ście pod t emi  co i Belgi* i ns tv tucyami .

“ Król W i l h e l m  ze rw a ł  w  w ie lk ióm xię-  
z tw i e  iak i w i nnych  belgiyski ch  p rowincy -  
a c h  towarzysk ie  u m o w y ,  i u w o l n i ł  i* 0d za­

chow ania ich p rzy rzeczeń , gwa łcęc  awoie.

“ W o y n a  roz s t r zygnę ł a  spr awę  po międz y  
n a m i  a p r awa  władza  iest  ta , k tó rę  na ród  za 
takę  uznaie .

“ Nasze  walki  i zwyc ięztwa  n ie  sę dla wss  
o b c e m i ,  na leżyc ie  do be lg .yskiey  r ewo lucy i  , 
a im iona  waszych  ochotn ików sę zapisane w 
dz ie iach  na szych.

“ Dozna j ec i e  iuź dob rod z i e j s t w  r e w o lu c y i ,  
o ile ich okol iczności  dozna waćpozwa la i ę .  — 
Zn ie s ione  sę ob rzyd ł e  podatki .  Odnowi l iś c ie  wa ­
sze g m i n n e  w ładze  i r z ędzę  wami  ludzi e w a ­
szego wyboru .  D ep u t o w an i  wasi przyłożyl i  się 
do nadan i a  Belg iom konsty tucyi  , k tór ę się 
rzędzi .  N i eza pomnie l i ś c i e  uc isków,  k tó r e  was 
p rzez  la t  15 d r ęczy ły .  L ę k a j c i e  się powro ­
tu  holender»kiev  f iskalności  , która  zniszczy­
ł a  wasz p r ze my s ł  i r o lnic two.

“ Lu dz i e  którzy w a m  prawię  o po rzędku  i 
w ładzy  p rawey  sieię zarody d i m o « e v  woy-  
ny i sę a i eo t ami  oba lonego  rzędu , źa łu i ę  n ad ­
u ż y ć ,  z k tó rych  miel i  tak w ie jki e  korzyści .

“ P rowincya wasza samey sobie zos t awiona 
by ł aby  na jn i e sz czę ś l iw szy m k ra i em.  Będź-  
cie s t a łemi  i t r z y m a j c i e  z Be lgami ,  a szczę­
ście wasze będzie  t r w a ł e m .  ,,

(podp i sano )  S u r te t  de C hokier  przez  Re ien ta .
Kont ra s sygnowan  

przez  wszys tkich Min is t rów .

Donoszę  z W łoc h  iż X iężę M o d e n y  wie- 
cb a ł  j uż  do swóiey stol icy,  wprowadzony  
p rzez  bagnety  aus t ry i ck i e .

L O T E R Y I A  K R A T O W A .
W  444  c i ęgni eniu  dnia  30go Marca  1831 

roku  w p rzytomnośc i  Osób od Rzędu  do t ego 
wyznaczonych  , wyci ęgn ię t e  z ko ła  zostały 
nunaera  n a s t ęp u j ęc e :

—  49.  35.  71 .  73.  61.  —  
Przysz ł e  445  c i ęgn i en ia  dn i a  6go Kwie­

tn ia  1831 r. p rzypada .


